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(do użytku wewnętrznego) 
 

  

Wymagania Nowego Przymierza 
Słowa Ewangelii według Świętego Mateusza 
Jezus powiedział do swoich uczniów: «Jeśli wasza sprawiedliwość nie 
będzie większa niż uczonych w Piśmie i faryzeuszów, nie wejdziecie 
do królestwa niebieskiego. 
Słyszeliście, że powiedziano przodkom: „Nie zabijaj”; a kto by się do-
puścił zabójstwa, podlega sądowi. A Ja wam powiadam: Każdy, kto 
się gniewa na swego brata, podlega sądowi. 
Słyszeliście, że powiedziano: „Nie cudzołóż”. A Ja wam powiadam: 
Każdy, kto pożądliwie patrzy na kobietę, już się w swoim sercu dopu-
ścił z nią cudzołóstwa. 
Słyszeliście również, że powiedziano przodkom: „Nie będziesz fałszy-
wie przysięgał, lecz dotrzymasz Panu swej przysięgi”. A Ja wam po-
wiadam: Wcale nie przysięgajcie. Niech wasza mowa będzie: Tak, tak; 
nie, nie. A co nadto jest, od Złego pochodzi». 
 

TAK – TO ZNACZY TAK! 
 

Uczeń Jezusa Chrystusa zawsze ponosi odpowiedzialność za to co powie. 

I za codzienne świadectwo życia, które nie może być fałszywe, ale zawarte 

w prostym: tak, tak. Nie, nie. Chodzi o to, żeby na co dzień mówić i wy-

znawać prawdę. Tak – to znaczy tak. Nie – to znaczy nie. Coraz częściej 

ulegamy rozdwojeniu. Boimy się, albo wstydzimy jednoznaczności. Ule-

gamy złudnej pokusie „neutralności”. Trzeba się za czymś opowiedzieć. 

Tak albo nie.  

A co nadto jest, od złego pochodzi.  
 



 SŁOWO DUSZPASTERZA 
 

Drodzy Parafianie ! 

Przed nami piękny czas Wielkiego Postu. Czas niezwykły, w którym mo-

żemy na nowo odkryć bezgraniczną miłość Boga, objawiającą się w krzyżu 

Chrystusa. Możemy też swoją miłością przylgnąć do cierpiącego Zbawiciela, 

powtarzając za św. Pawłem Apostołem: „Co do mnie, nie daj Boże, bym się 

miał chlubić z czego innego, jak tylko z krzyża Pana naszego Jezusa Chry-

stusa, dzięki któremu świat stał się ukrzyżowany dla mnie, a ja dla świata”. 

Niewątpliwie w krzyżu Jezusa dokonuje się nieustannie i nasze zwycięstwo 

nad grzechem i wszelkim zniewoleniem zła. Wielki Post to również czas 

przemiany serca. Liturgia słowa Środy Popielcowej nawołuje nas wprost: 

„Rozdzierajcie jednak serca wasze, a nie szaty! Nawróćcie się do Pana, Boga 

waszego! On bowiem jest litościwy, miłosierny, nieskory do gniewu i bogaty 

w łaskę, a lituje się nad niedolą”. Dla osiągnięcia zwycięstwa i przemiany 

serca służą nam wielkopostne praktyki, sprowadzające się do trzech funda-

mentalnych jakby kolumn: modlitwa, post i jałmóżna. Zachęcam wszystkich 

do wielkopostnych praktyk miłosierdzia aby w ofierze składanej Chrystu-

sowi z siebie, odnaleźć źródło wartości nieprzemijających i zasługujących na 

błogosławieństwo Boga tu na ziemi i kiedyś na nagrodę w niebie. Nie zapo-

minajmy jednak, że Wielki Post to również czas refleksji nad swoim życiem 

- wiarą i miłością, aby nabrać więcej nadziei i siły, do zmagania się z trudną 

nie raz codziennością. Ponoć lecących samolotem jeszcze przed wystartowa-

niem instruuje się, że w razie jakiegokolwiek wypadku należy niezwłocznie 

skorzystać z maski tlenowej. Obsługa informuje wtedy, że najpierw tę maskę 

z tlenem należy założyć na siebie a potem dopiero dać dziecku. Wydawałoby 

się, że dziecko jest ważniejsze i pierwsze do ratowania. Prawda jednak leży 

w tym, że jak najpierw nie pomoże się sobie aby nie umrzeć, to i dziecko nie 

będzie mieć ratunku i będzie skazane na śmierć. Wynika z tego życiowa mą-

drość, że jak się ktoś uratuje, to pomożesz innym bardziej potrzebującym, 

jeśli nie zginą wszyscy. Zresztą wszystkie formacje ratownicze kierują się tą 

samą zasadą: dopóki nie ma pewności, że ratownik jest w stu procentach 

bezpieczny, nie można rozpocząć akcji ratowniczej czy w górach, czy na 

wodzie, w kopalni albo w powszechnym ratownictwie medycznym. Dowo-

dzi to i potwierdza prawdę, że w razie zagrożenia nie należy kierować się 

porywami emocji ale roztropnym i zaplanowanym działaniem.  
 



 

 

DOBROĆ NIESŁYCHANA 

 

 

 

 
 

Dla Jezusa słodki mi wszelki 

krzyż i cierpienie. Chętnie biorę 

je na siebie - nie tylko dla rado-

ści obiecanych od Niego, ale 

więcej jeszcze, bo Go kocham  

z całego serca jako moje Dobro 

Najwyższe i Jedyne, w którym 

wszelkie inne dobro jest za-

warte. Ty mnie miłujesz - nie-

pojęty Boże. Ty chcesz, by Oj-

ciec Niebieski był przeze mnie 

pochwalony - jaka dobroć nie-

słychana.  

 

 

Z PROCHU POWSTAŁEŚ … 

 

 

 

 
 

"Z prochu powstałeś i w proch się 

obrócisz”. Te słowa zmuszają do 

refleksji. Człowiek rodzi się, żyje, 

umiera.  

Taki jest schemat naszej egzysten-

cji od początku świata, aż do jego 

końca. Posypanie popiołem na 

progu Wielkiego Postu oznacza, że 

jesteśmy gotowi podjąć pokutę za 

swoje grzechy i pełnić ją w ciągu 

nadchodzących czterdziestu dni. 

Jest to zewnętrzny znak rozpoczę-

cia publicznej pokuty, z greckiego 

słowa „metanoi”, czyli wewnętrz-

nej przemiany i nawrócenia.  

 

 

Pamiętając więc w Wielkim Poście o innych, za których się chcemy modlić, 

dla których chcemy ponosić ofiary postu i jałmużny, nie możemy zapomnieć 

o sobie. Bo jeśli my stracimy smak, czymże podzielimy się z tymi, którzy 

poszukują smaku dobrego życia. Jeśli my zgaśniemy, to i inni wokół nas 

przepadną w ciemności. Jeśli w nas nie będzie dobra to jak ma się dokonać 

tryumf jego zwycięstwa nad złem. „Tak niech świeci wasze światło wśród 

ludzi, aby widzieli wasze dobre uczynki i chwalili Ojca, który jest w niebie”. 

Zapraszając w Wielkim Poście na Gorzkie Żale, Drogę Krzyżową, przeży-

wanie tajemnic męki i śmierci Jezusa dla naszego zbawienia, a później na 

Rekolekcje Wielkopostne z serca błogosławię Wam wszystkim.  

Ks. Sylwester Szwajca CSMA - proboszcz 
 



GRZECH NIE JEST 

PRYWATNĄ SPRAWĄ 
 

Już w V wieku ci, którzy popełnili 

ciężkie grzechy wyznawali je bisku-

powi, a on włączał ich do tak zwa-

nego „stanu pokutników”. 

Ubierano ich w szaty pokutne i po-

sypywano ich głowy popiołem, by 

publicznie pokazać, że grzech nie 

jest prywatną sprawą człowieka, ale 

raną zadaną całej wspólnocie  

i we wspólnocie musi nastąpić po-

jednanie człowieka z Bogiem  

i braćmi. Z prochu ziemi zostaliśmy 

utworzeni i weń na koniec się obró-

cimy. Nic nie będzie trwało wiecz-

nie. Kiedyś się rozpadnie, minie, zu-

żyje. Wielki Post to czas rewizji na-

szych priorytetów 

 

 

 
 

 

WIELKOPOSTNE ZADANIA 
 

 

Na stołach przy wyjściu z naszego 

kościoła znajdziemy propozycje 

wielkopostnych uczynków dla 

dzieci, młodzieży, małżeństw i do-

rosłych względem Boga i bliźniego. 

Losując karteczkę z wielkopostnym 

zadaniem możemy podjąć współ-

pracę z łaską Bożą i realizować kon-

kretne zadanie. Jako jałmużnę mo-

żemy złożyć żywność w koszu wiel-

kopostnym dla potrzebujących.  

 
 
 
 

16 LUTEGO 
św. Daniel,  
męczennik,  
św. Juliana,  

dziewica i męczennica 
bł. Piotr  

z Castelnau,  
mnich i męczennik 

 

17 LUTEGO 
Siedmiu Świętych  

Założycieli  
Zakonu Serwitów  

Najświętszej Maryi Panny 
 

18 LUTEGO 
Środa Popielcowa 

 

19 LUTEGO 
św. Konrad  
z Piacenzy,  
pustelnik 

 

20 LUTEGO 
św. Zenobiusz,  

prezbiter i męczennik 
Święci Franciszek  
i Hiacynta Marto,  
dzieci fatimskie 

 

21 LUTEGO 
św. Piotr Damian,  

biskup i doktor Kościoła 
 

WSPOMNIENIA LITURGICZNE  

W TYM TYGODNIU 
 

 



FUNDAMENTY WIARY (24) 
 

Wielkopostne umartwienia 
 

W Środę Popielcową, w kościołach, 

czytany jest fragment Ewangelii 

Świętego Mateusza, który wskazuje 

trzy elementy Wielkiego Postu: mo-

dlitwę, jałmużnę i poszczenie w do-

słownym sensie. Niektórzy uwa-

żają, że dobrze przeżyją ten czas, 

odmawiając sobie na przykład sło-

dyczy. Warto to zrobić, ale wów-

czas będzie to tylko gimnastyka sil-

nej woli. Natomiast, jeżeli połą-

czymy ją z dwoma pozostałymi ele-

mentami, czyli z dbaniem o modli-

twę, o łączność z Chrystusem oraz  

o wrażliwość na potrzeby bliźniego 

- to dochodzimy do istoty Wiel-

kiego Postu.  

 

 

 

 
 

 

MODLITWA PSALMAMI (6) 
 

Gdy brak nam słów, módlmy się 

Psalmami. Psalm 38 przypomina, 

że Bóg jest sędzią sprawiedliwym, 

który za dobre wynagradza, a za złe 

karze. Przypomina także, że grzech 

oddala człowieka od Boga  

i powoduje stan wewnętrznego osa-

motnienia. Poucza o wartości  

i sile wiary w doświadczeniu cier-

pienia, zwłaszcza wtedy, gdy brak 

jest jakichkolwiek odpowiedzi na 

rodzące się do Boga i siebie pytania.  

Nie karć mnie, Panie,  

w Twoim gniewie 

i nie karz mnie  

w Twej zapalczywości!  

Nie opuszczaj mnie,  

Panie, mój Boże,  

nie bądź daleko ode mnie!  

Spiesz mi na pomoc,  

Zbawienie moje - o Panie!  

 

 

Zawsze być blisko Ognia Miłości 

Boga w Trójcy Jedynego. Taki jest 

cel postu i pokuty. Być w bliskości 

Ognia Miłości Boga Obecnego  

w codziennej Eucharystii i w ado-

racji Najświętszego Sakramentu. 

Pozwolić, aby Ogień Miłości Boga 

przemieniał całe codzienne, zwy-

kłe życie. Codziennie być blisko 

Ognia Miłości Boga, który 

ogrzewa i przemienia zimne  

i stwardniałe, skurczone w lęku, 

samotności i egoizmie serce. Co-

dziennie być blisko Ognia Miłości 

Boga, który wypala i oczyszcza. 

Post i pokuta jest po to, aby dzień 

po dniu i z chwili na chwilę być co-

raz bardziej podobnym do Ognia 

Miłości Boga. Być w Ogniu Miło-

ści Boga aby wypełnić, nasycić  

i zaspokoić zawsze największe pra-

gnienie - pragnienie Miłości nigdy 

nie wyczerpanej i wiecznej.  

BK      

BLISKO OGNIA MIŁOŚCI BOGA 
 

 



SKUTECZNY ORĘDOWNIK  
 

 

 

 

 

 

 
 

W opinii świętości ks. Br. Markie-

wicz umierał i w opinii świętości 

żył. Prezentujemy świadectwa 

tych, którzy doświadczyli owoców 

orędownictwa Założyciela Micha-

litów.  

Świadectwo 1. W 1924 roku trzy-

letnia dziewczynka Władysława 

Parylak zapadła na ciężką chorobę 

układu nerwowego, objawiającą 

się wstrząsami i drżeniem ciała 

trwającymi kilka godzin. Matka 

chorej dziewczynki udaje się do 

Miejsca Piastowego, nawiedza 

grób ks. Markiewicza i prosi o ura-

towanie córeczki. Prośba zostaje 

wysłuchana. Po żarliwiej modli-

twie matki dziewczynka trwale 

wraca do zdrowia. 
 

 

Modlitwa o uzdrowienie  

za przyczyną  

bł. ks. Bronisława Markiewicza 
 

 

Panie, Jezu Chryste,  

który przeszedłeś przez życie  

pochylając się nad każdym  

ludzkim cierpieniem,  

proszę Cię przez wstawiennictwo 

błogosławionego  

ks. Bronisława Markiewicza  

o cud uzdrowienia dla ... 

POWIERZMY SIĘ 

ŚW. JÓZEFOWI 

 

 
 

Dzisiaj rozpoczynają się 33 

dniowe ćwiczenia duchowe, któ-

rych zwieńczeniem będzie akt 

osobistego powierzenia się św. 

Józefowi w dniu 19 marca,  

w święto Oblubieńca Najświęt-

szej Maryi Panny. Do ćwiczeń 

przystąpiło wiele osób, także spo-

śród grona chorych i cierpiących 

w naszej parafii. Wspierajmy 

uczestników ćwiczeń modlitwą  

i sami powierzajmy się opiece 

tego niezwykłego Patrona.  

 

 

 



NIEDZIELA  

INWESTYCYJNA 

 

Składamy serdeczne Bóg zapłać za 

złożone dzisiaj ofiary, które po-

służą na pokrycie kosztów prac re-

montowych w naszym kościele.  

W zakładce internetowej naszej pa-

rafii możemy złożyć ofiarę „on-

line” na parafialne konto: 
 

NADSAŃSKI BANK  

SPÓŁDZIELCZY 
 

 

68 9430 0006 0040 

 9092 2000 0001 
 

Dziękujemy wszystkim  

Parafianom i dobroczyńcom  

za składane ofiary na konto i tacę. 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

W WIELKIM POŚCIE  
 

 

 

DROGA KRZYŻOWA   

piątek 

dla dzieci:  

godz. 16.30 

dla młodzieży i dorosłych 

godz. 7.30 i 17.15 

 

Nabożeństwo o 17.15 prowadzą:  
  

20 lutego  

Domowy Kościół 

 

27 lutego  

Róże Różańcowe 
 

6 marca  

Bractwo Adoracji 
 

13 marca  

Kecharitomene 
 

20 marca  

Chór Soli Deo 
 

27 marca  

Apostolstwo M. Bożej  

Patronki Dobrej Śmierci 

                                                                                                                                                      

NABOŻEŃSTWO  

GORZKICH ŻALI 

niedziela  

godz. 17.00  

 

 

 
 
 
 

INTENCJA  

ZA MIASTO 

STALOWA WOLA: 
 
 
 
 

Luty:  
Za chorych i pracowników 

służby zdrowia 

 
 

 



FOTO KRONIKA 
 

Męski Różaniec 
 

 

7 lutego 2026 

 

 

 

 

 

NIE, TO ZNACZY NIE! 
 

Trudna jest dzisiejsza Ewangelia  

i wymaga odwagi. Powiedz „nie” 

co niektórym, a przekonasz się, ile 

to kosztuje. „Tak” zawsze jest tań-

sze. Jedni nie gryzą się w język, 

inni ostrożnie dobierają słowa. 

Boimy się, czy wstydzimy jedno-

znaczności? Niby to proste, ale 

powiedzenie „nie”, wymaga od-

wagi. Bo „nie, to znaczy – nie!”. 

 p-Q 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

Parafia Rzymskokatolicka  

p.w. Trójcy Przenajświętszej 
 
 

adres: Ofiar Katynia 57, 

 37-450 Stalowa Wola; 

www.stalowawola-michalici.pl 

 
 
 
 

INTENCJE  

PAPIESKIE 
 

 

Luty: 
 

Aby nieuleczalnie chore 

dzieci i ich rodziny otrzymały  

pomoc medyczną i wsparcie 

oraz nigdy nie traciły siły  

i nadziei.   

 
 

 


